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Archiwum Zachęty - Narodowej Galerii Sztuki
Czarny plakat wypełniają kolorowe, nieregularne, pionowe pasy z fakturą gęstej, zastygłej farby. Kompozycja z maźnięciami farbą, odręcznymi drobnymi napisami i doklejonym fragmentem wydartej kartki przypomina notatnik artysty.
Plakat ma czarne gładkie tło. Na górze wyróżnia się poziomy pasek z nierówno wydartej białej, ale pobrudzonej farbami kartki. Na nim dużymi, czarnymi literami wyeksponowane zostało imię i nazwisko wystawianego artysty „Stanisław Żółtowski”. Wokół drobne, białe napisy odręcznym drukiem dopowiadają: „malarstwo”, „luty tysiąc dziewięćset osiemdziesiąt dziewięć” i „Ministerstwo Kultury i Sztuki, Centralne Biuro Wystaw Artystycznych”.
Pod spodem zaczynają się pionowe kolorowe pasy, które od tego miejsca ciągną się aż do dolnej krawędzi plakatu. Jest ich pięć, a każdy w innym kolorze. Od lewej to kolor biały, niebieski, żółty, zielony i czerwony. Jeden obok drugiego, pozostawiają między sobą czarną przestrzeń tła. Nieregularne pasy proporcje mają zbliżone, ale każdy jest nieco inny. Wszystkie jednak na górze mają gęstą fakturę zastygłej, grubo nałożonej farby, stopniowo rozciąganej ku dołowi. Im dalej, tym warstwa koloru staje się cieńsza, wręcz zaczynają pojawiać się prześwity. Na końcu każdego paska prześwity układają się w regularne formy kłosów.
Pozostałe informacje o wystawie zostały dopisane bokiem, na dole wzdłuż lewej krawędzi plakatu, także białym drobnym odręcznym pismem. To „Galeria Zachęta, Warszawa, plac Małachowskiego trzy, wystawa czynna codziennie oprócz poniedziałków w godzinach dziesiąta osiemnasta”. 
[bookmark: _heading=h.gjdgxs]Po drugiej stronie, przy krawędzi prawej, Andrzej Pągowski, takim samym białym pismem, dopisał swoje nazwisko.  
Autor plakatu jest przedstawicielem zjawiska nazywanego polską szkołą plakatu. Plakaty Pągowskiego są różnorodne stylistycznie, a jednak dosyć łatwo rozpoznawalne. Nie tyle po charakterystycznej kresce, czy operowaniu plamą lub kolorem, co wykorzystaniem dwuznaczności form, obrazów, motywów i dosadnym rysunkowym żartem. Dobrym przykładem jest plakat z późnego okresu, z 1994 roku “Papierosy są do dupy”. Narysowana na nim postać w dżinsowej kurtce, bandanie na szyi i czapce z daszkiem, odwróconej do tyłu, zamiast twarzy ma dwa zaróżowione pośladki. A między nimi wetknięty papieros. Polska szkoła plakatu nie obejmowała jednego stylu czy nurtu. Projekty jednak łączy wysoki poziom artystyczny, graficzno-malarska wirtuozeria, operowanie skrótami pojęciowymi, skojarzeniami, metaforą i humorem. Artyści-plakaciści, wykorzystując fakt powszechności i dostępności plakatu, realizowali misję kształtowania gustów plastycznych i oswajania społeczeństwa ze sztuką. 
